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R A W A. 
(Przemysł, handel i inne dane statyslyczne i historyczne). 

Rawa miasto pow. gub. piotrkowskiej 
leży pod 51 0 46' 5" lizer. pU. i 37 0 56' 9" 
dług. wsch. nad rzeką Rawką i wpadającą 
tu do niej Rylską, częścią w dolinie nad
rzecznej, częścią na zamykujących ją wy
niosłościach. Odległe od Warsz~wy okoto 
80 W., od Piotrkowrl 56, od Tomaszowa 
321/~ \Y., od Skierni ewic 26, od Nowego 
Miasta nad Pilicą 28 wior!!t. 

Stałych miesz!l:ańców ma 6,485. Z tych 
podług wyznań: (podtug wyk. st. z r. 1887). 
l) prawostawnyoh mężczy~n 18, kobiet 22, 
~) katolików męiczyzn 1368, kobiet 1846. 
~) protestantów mężczyzn 81, kobiet 103, 
4) żydów mężczyzn 1472, kobiet 1575. Ra
zem mężczyzn 2939, kobiet 3546. 

W ciągu 1'. 1887 było urodzonych pra
wosławnych 10, katolików 138, protestan
tów 14, żydów 75, razem 237. Zmar
łych: prawosławnych 18, katolików 144, 
protestantów 5, iytlów 40, razem 207. 

Gruntu należące!!o do mieszozan: B831 
mórg kw.; w tern 3316 ornej, 598 mr. laRu, 
326 ~r. włościań8kich, 227 mr. szpitala 
!l-go Ducha. 

Miasto obecnie !9kłada eię z 284 posesyj 
i zabudowań (64 mur.), oraz 160 placó,., 
pustych. 

W obrębie miasta leżą: fol. Fawory, 
folwark należący do szpitala ś-go Ducha, 
przysiołek: pasieka pod GłÓchmokiem. 

Z zaktndów przemysłowych istniej ą: l 
browar piwny w osadzie Dolna, 2 młYllY 
wodne w osadzie Dolna, 2 wiatrllki, 1 ole
unia, 1 garbarnia, 2 farbiarnie, 1 cegiel
nia, 2 piekarnie. 

Rawa posiada kościół parafijalny kato
lioki murowany (założony przez Pawła 
W ołuckicgo, Biskupa Kujawskiego w r. 
1624), kościół poaugustYJański (założony w 
1'. 1~53 przez Ziemowita ks. Mazowiec
kiego wraz z żoną Eufemiją-kościót ten 
po spaleniu w r. 1787 i 88 został odbudo
wany; kośoiół pra wvsta woy wybudowany 
w r. 1870, kościół ewangielicki parafijalny, 
syno'gogę, kaplicę katalicką na omentar:zu 
kaplicę w obrębie gruntów miej8kich, w 
których odbywają się nabożeństwa raz do 
roku. 

Rawa p08iada: 1 szkołę poc:?;ątkową miej-
8ką-73 uC:imiów, 1 szkołę początkową żeń· 
8ką .... 5~ uczenice, 1 szkołę początkową 
ewangielicką-l0 uozni i 3 uczenice, kance· 
laryję notaryjalną, kancelaryję sędziego poko
ju należąclł do Zjazdu l okręgu w Piotrko-
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wie, kancelaryję hypotecz!Ją kantor pocz- kQI'zystnicj zdawało wszy~tkich załatwi;> 
towo-telegraficzny, urząd pdwiatowy, urząd li. Na dowód piec~ęć nasza do niniejszego 
miejski, zarząd naczelnik~ wtljennego Ut jest J.ll"zywieszon~. Dzi<lło się i !bno W 

spisu wojskowego, !'truż o~niow~ ollhotu' - Rawi e IV wi lij!} Szym(!na i Judy Swiętych 
czą zatożoną w r. 1881 i mającą cztonkó Apostołów roku pańskiego 1374. W obcc
czynnych 103 i honol'owych 76, szkołę ności szlachetnyoh męMw Jana starosty i 
ml1Zrzną założoną w r.1884 a liczącą obe~- sędziego naszego CzerRki.ego, Andrzeja 
nie 20 członków, 2 apteki. Marszałka, Sewoska Chorążego Rawskiego, 

W Rawie oubywa się corooznie 6 jar- Pocyona i Meerlaya Rycerzy i wielu in-
marków i 2 razy tygodniowo ta~·l!i. ny'lh wiary gotlnycb świadków." 

Mieszczanie trudnią się przeważnie roi W przywileju z 1378 r. w Sochuczewie 
nictwem i uprawą warzyw które znajdu .. wydanym pl'zez Ziemowita Xiążęcia oałego 
ją zbyt przeważnie 'IV Łodzi, Tomaszowie Mazowsza powiedziano: "że pl'zełożony 
i Skierniewicach a naWet w Piotrko" ie; (klnszto l"U ś-:ro W()jciecha w Płollku) 'IV 

handlll głównie, drobny, w ręku żydów. każdYIl) czasie będący przed żadnym :są-
1 cukiernia połączona z handlem win i dem stu wać nie powinien w sprawie dóbr 

restauracyją, hotel z B.ma numerami, 2 gar- rzeczonego szpitala jak tylko przed Naszą, 
kuchnie ze 8przedażą trunków chrześci- osobą Xiążęcą albo naszych następców ra
jańskie. zem z mieszkańcami rzeczonych dóbr, któ-

Rawa posiada piękny park nad rzeką rzy żadnych kar! ja Ideby albo za niego s~
Ruwką w r. 1886 staraniem pp. Lesienki i mego bIbo za mieszkańców przypadały, Dl

Miku!&kiegn roz8zerzony, upiększony i o- k?m~ ptacić .nie b?dą lecz wieczną. wolnoś
gro rlzony. tllą cieszyć ąlę mają. I wszy.scy. mieszkań-

Szpital ś-go Duchu w Rawie na ~O M- cy rzeczeni prawem ChełmlńslCl~m przez 
żek. Ochrona dla 8ierot. tegoż In'zełożonego we wszystkich spra-

&pital ś-go Ducha sięga początkiem w~ch mają byc clądzeni, według .zwy\lzajll 
swoim bardzo zamie:.-zchłej przeszłOŚ/li. ~lasta nuszego rzeezone~o". (OdP.ls z o~y
Akt erekcyjny opiewa: "My Ziemowit z glualu ~v ~ktach metr.ykl. kOl"onn.eJ w ketę
Bożej łaski Xiąże Czel'ski i Pan ]{awski i dze ,Ną 20~ f. 47~ znaJduJ~cel(o Się, wydany 
dziedzic -wszystkim wiernym w Chl'y8tu- z glówn.ego A.I·cbl\vum kl-ole~twa w ~ •. 1856 
sie obecnym i przyszłym chcącym mieć te- -obecme odpIS ten w Al'chlwum mleJsoo-
0"0 wiadomość chcemy aby było wiadome m: wego szpitala). • 
re przy~tąpiw~zy do nBS 8kromni mężowie Pr~ywil€j ten p:zez. k~ólów Po.lskioh ?~t 
Radcy I łaWDlOy mias+.u naszego Rawy po- potwleruzonYi o IstDlemu. wszakze własCl
kornie upruzali jak dalece na chwałę Bo- wem szpitala żaden ślad me pozostał.-Za.
O"a W szechmoO"ącego i świętecro Ducha kon księży Benedyktynów, z mocy cltużące
;zpital ohorych tamże w Rawie pozwoli - go mu prawa w r. 1791 realność szpitalną 
liśmy załoiyć i uposażyć. My więc Pl'a- w. m.owie b,ędącą. wyp~ś~it w 40-~et';lią, 
gnąc cześć Boską w na8zyoh czasach dla d:Zlerzawę JozefolVl Bylmle Leszczynskle
pomocy naszych potomków i dla naszego mu podczaszemu i posłowi 2.iemi Rawskiej 
zbawienia z tego względu powiększyć, ich za opłatą po 200 zip. rocznie i dostarcza
prośbami powodowani zezwalamy i niD;iej. ni~m .ordynaryi dla . ti ub.o~icb, . oraz. obo
szem przypuszozamy ofi(\ruiących szpital wIązklem re8tauracyl kosclOła I szpItala. 
zułożyć i uposażyć Naszą Xiążęcą Łaską, W r. 1793 tenże Leszczyński prawa swo
któremu to szpitalowi Mikołaj nazwany je ~mfiteutycz~ej dzier~l\wy us.tąP!! Józe
Poczotko z toną swoją 4 morgi (Ma'usos) f OWI B~dowsklemu sędZiemu ZiemI Socha
w mieśoie Rawie, 3 morgi w Komorowie czewsklej i jego 81lkcesorom za 12,600 zlp. 
wsi naszej, zagrodami, rolami, wołami i W roku 1831 c~y:li w t~l'minie ek.8pir~cyi 
zasiewami dal i na wieczne czasy darował. kontraktu 40.letDle) emfiteutycznej dZIel'· 
To wszystko od wszelkich opłat naszych i po. żawy b. komisy ja województwa mazowiec
datków, służebności pańszczyznianych, i nau- ki~go poleciła. komisąt'z~wi obwodll r:ow~ 
pańezozyznianyoh, jak niemniej. od wszelkich 8klego a.by SIę porozumiał z. sukce80raml 
powinności pod jakiembądź nazwiskiem opła- Badowsklego o pI'?longatę dZlel'żawy na 1 
canych na wieozne cząsy zwo)uiliśmy.Opróc~ rok, co też nU$tąpIlo. 'tV r. 1832 z mocy 
tego rzeczony szpital przyłączamy i przy wią~ rozporządzeni~ tejże komisyi byt zawarty. Z 

zujemy do kla8ztoru ś-go W ojciecha w Płoc- Jó.zefem KORlńsklm kontrakt na 3·letDlą 
ku, i aby Opaci rzeczonego klasztoru prl!:ez dZlel'ża~g za roezną. o~ratą 1100 złp. z za: 
hraci swojej reguły tymże szpitalem rzą- strzeżeOlem doetawlama ~adal ol'?ynarYl 
dzili i rozrządzali, oraz jakby im się lepiej dla 6 ubogich, z wyłączenIem z dZIerżawy 

/ 
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2 mórg gruntu ornego, oraz terytoryjum 
zajętego przez kościót, które ustąpione zo
stały miejscowej parafii ewangielickiej. W 
dniu 13 czerwca 1835 r, już ustanowiona 
Rada szczegótowa opiekuńcza szpitala ś-go 
ducha w Rawie łącznie z komisllrzem ob
wodu rawskiego jeszcze na I'ok jeden z 
tymże Józefem Kosińskim kontrakt dziel'
ż:\wy zawarła za ŚUID\l 2,000 złp. i ordy
naryję dla 6 ubogich, 

Jeszcze w r. 1825 kościót Ś - ~o D'.lcha 
(w terytoryjum slŁpitalnem) pn~ez Rząd 
sprzedany został Gminie Ewangielickiej a 5 
budynków szpitalnych uznanych za niepo
trzebne r03:ebl'Uno i place wypuszczon() na 
wieczystą dzieriawę za optatą czynszu ro
cznego na rzecz szpitala, 

W 1835 r. Rada Opiekuńcza objąwszy 
zarząd ciągle wypuszczała w dzierżawę 
grunta szpitalne; Szpital zaś sam w 1828 
roku z funauszów nagromadzonych w de
pozycie będących i z zasiłków rząliu, z rat 
dzierżawnych wzniesionym został. Nastę
pnie w r. 1855 gmach szpitala i zabudo
wania do nie~o należące z fundudzów wła
snych szpitala zostaly powiększone, tak, że 
dziś, stosownie do obszerności swych zabu
dowań pomieścić może wygodnie 55 cho· 
rych, stosownie zaś do funduszów ustano
wiony jest etat na 30 łóżek. W latach 
1854, 55 : 56, z okazyi konsystencyi woj-
8kl~, liczba chorych dochodziła przecięci owo 
do 77 dziennie. (dok. nas,). 

Z n 8 d R e r u. 
(Korespondencyja "Tygodnia") 

Czytaliście zapewne nieraz opisy bl'ze· 
gów Wisły, Wilii, Niemna i Warty, Dnie
pru i Dniestru, "O naj piękniejsze ziem 
naszych kl-yją wspomnienia,-Ale któż ze~ 
brał opisy takich Bzur, Szeszup lub Ne· 
rów? .żyją w zapomnieniu, jak te kwiatki 
skromne, co nad ich brzegami rosną. 

Kiedy ani pora ani czas ku temu sprzy
ja, byśmy odtworzyć mogli historyję oko
licy, którą Ner przerzyna, ograniczy
my się tylko na krótkiem wspomnieniu 
gdzie tej rzeki początek, jakie miasteczka 
i parafije obięga, jakie w nich kościoły i 
znaczniejsze pamiątki .... 

Początek swój Ner bierze za Pabijanica
mi w parafi i Dlutówi podług innych zaś 
poczyna się około Rzgowa, miasteczka w 
powiecie łódzkim, którego mieszkańcy tru
dnią się przeważnie kupnem i sprzedażą 
sulejowskiego wapna. - Kościół tu muro
wany, wzniesiony w 1630 roku, należał 
niel!dyś do Archidyjecezyi Gnieźnieńskiej
a wspominam to dlatego, że sąsiedni!.) para
fije: Czarnocin, i 10 wiorst odległa Łódź (w 
roku jeszcze 17~9 nędzna mieścina) liczyły 
się do dyjecezyi kujawskiej, dekanatu wolo 
borskiego, jak o tem przekonywa rubry
cella z tego~ rokIlI Ale któżby dziś o tem 
wspominali każdy człek przeciętny wstydzi się 
swojej lichej przeszłości, to też i i ja nic 
j u~ nie , wspomnę z przepr9szeniem o tern, 
że p. Burmistrz owego miasta brał niegdyś 
pensyi zaledwie 100 złotych i buty juch
towe!! 

Rzgów wówczas skromny, nie wyrost i 
dziś w olbrzyma, a sąsiedni mieszkancy 
'Wspominając o nim, niewiele też szczegó
Mw dorzucićby mogli. 

Za ' to Pabijanice, rezydencyją i pobytem 
Biekupów słynne, są miastem fnbrycznem 
gdzie się bardzo świetnie ro~winąt przemysł. 
Kościół tutejs~y murowany, fundacyi bis
kupów krakowski"h pochodzi z 1580 roku. 

Konstantynów, także f:.lbryczna osada, 
nowszej kreaeyi;. tu bowiem przed 1823 ro
kiem były wsie: Zabice i Żabiczki.Zwie się on 
Konstantynowem na cześć W. Ks. Namie
stnika kraju ks. Konstantego. Kościół tu 
budowany w 1840 roku. 

Lu,iomie,'sk, dawna siedziba Lutomier-

TYDZIEN 

skich, następnie Grudzińskich, a pod konico 
zeszłef!o wieku książąt Sangullzków, fun
dacyi b. dawnej, bo jeszcze z XIII ,vieku, 
z czasów Leszka Czarnego. Klasztor 00. Re· 
formatów z 16 wi,ku. 

Kazimierz, tak zWllny mazowiecki, zało
żony, jak podania i przywileje wgo mia
steczka wskazują przez K.azimierza W -go, 
który tu koc1-ując na łowaeh spostrzegł 
bandę cyganów, ci zaś, nie wiedzłc kogo 
przyjmują, ogłosili go królem swoim. Jest 
tu stary bardzo kościół drewniany z XlV 
wieku, jedyny zabytek sztuki, 'W którym 
freski niezłego pędzla odtwarzają hiatoryję 
świętą .. tal'ego i nowego przymierza. Byli 
tu kanonicy regularni, a opat ich z Tl'ze
meszna «((B. Poznańskie) przyjeżdżał tu co 
rok na letnią rezydencyję. Herby ich "Boże 
Ciołki" pozostały tu jeszcze- na jednej ze 
stall zeszłego wieku. 

Malyń, wieś należąca już do powiatu 
sieradzkiego, ma kościół drewniany z 1752 
roku, 

Pllczniew, dziedzictwo pp. Wernerów, ma 
fabl'ykę krol"hml1lu. Majątek to piękny i 
dobrze zagospodarowany. 

Rzeka Ner dotąd stanowi gl'anicę powia
tów łódzkiego i laskiego gubernii piotr
kowskiej; - da.wniej zaś granice woje
jództw: wielkopolskiego i maz?wieckiego. 
Odtąd wkracza w granice powiatu turek· 
ski ego, a częścią kolskiego i łęczyckiego 
gubernii kaliskiej. _ • 

Po drodze spotykamy jeaZ~7.6 nustępujące 
świątvnie: 
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dem rzetelną zasługę-z uprzejmą prośbIł. 
Aby raczyli nam pozwolić przedruku iob 
częstokroć bardzo interesujących i wybornie 
napisany"h artykułów. Taniość wydawnic
twa i niewielka ilość odbij any\lh egzempla· 
rzy, dowiodą, iż nie mamy zamiaru spe
kulacyi edytorskiej, ale pl'agniemy zgro
madzić w jaknajprędszym czusie szereg 
dziełek, któreby w sp03ób łatwy i zajmu
jący dały o!rótowi możność zapoznania się 
z krajem. Gdyby kto z autorów, mimo ta
kiego eelu wydawnictwa, chlliał zrobić 
ekscepllyję, raczy uać znać do naszej r~
dakcyi. Innego nie widzimy sposobui nie
podobna bowiem nam osobiście zgłaszać ' 
się do autorów, gdyż zwykle pl.'aet: te są 
bezimienne, czasami tylko literami podzna. 
czone, bez adl'esów. Racz Panie redakto
rze te kilb słów w FllVem piśmie umieś"ić 
i p1'2:yjąć wJrazy szacunku. 

WarszaWa 30 marca 
Redakcyja "Przeglądl~ Tygodniowego". 

Duch-motylek. 

Mało, krótko takich chwilek, 
Gdy wiośniany duch motylek 

Życiu swemu rad; 
Zachwycony świata czarem, 
Buja górą, dołem, jarem 

I z k'i'"ill tu na kwia.t, 

Clęściej ła.mie się tęsknotą, , 
Gnany wichrem, bity słotą 

Rozszalałych burz; 
Lub w zwodnicze wpadłszy ~idła 
I splątane mając skrzydła, 

Nie podleci już! 

Z Miasta i Okolic. 

Tychy. W Bałdrzychowie, fundowaną W 1847 ri 
Poddębioaoh miasteczku po ostatnim pożarze 
pięknie odbudowanem; Tur jedna z naj
starszych parafij i miejscowości; Grodzisko I 
ma kościół mUl'owany z 1612 rokUj Dflbie • . • 
miasteczko dosyć ożywione, gdzie kilka się - JI7 ru.te.J,sz![m oild~'f,ale ,ban-
krzyżuje dróO' szosowych; Chełmno wieś z ku tvlo~c'ła.n~k'łego (na gub. pH~trk~-

k ' I ':'" ł weką, kaliską l kIelecka) przygotowuje SIę 
o aZ4wym COSCIO em murowanym. d K W - - k' " 29 ' 

Nast nie od Dob'l'owem rzeczka nasza. we lu~ ". ur., ł\r,sza'.vs -lego , umow o 
• ~p wP -d l ' 0'1 ·e z ·el· parcelacyJę majątkow l spl'zedaz takowych 
łąCZy Się Z artą, aa a e), WBIJ ni ,J. b 

't 'd: T? ł Ko" Pyzdry i Roz- włOŚClanolo1l przy pomolly rzeczonego an-nUI aml, ąZy na AO o, nw, k 13 d" ł . ' t 
nań, aż pod Kostrzyn (alias Kist1'zyn) i tu ł u:

1 
sprze a~e ~~ w c~ ?s~, a pozos a-

rzuca się w objęcia Odl'y prastarej sto wiań· ~ 6 ~l pewkneJ ty dd ~ZiSCl., a :enę t,rze
skiej rzeki, dz·iś prawie zupełnie zniemczo. cl~ltną a o. rę~u o zł la u Pl500tl' OWS -lego 

h k \' na eży przyjąć przesz o rs. za morgę, 
nYT kO 

O,lC. 'k' ż' , ks e po biorąc w rachubę zal'ówuII ~runtll użytko-
hl a ~ \łlę~" Ja - ~ w k Ydl~'J' e~lę i z druO'i~ we, jak nieużytki i t. p" kiedy tymczasem 

c, aDla,:~leJsze, opo ą ,l ~o, b o'c w przyjętych już w oddziale umowach jest 
OlC znaj ,ZJ~ sli r morzd w;e:::~iclx ZOl ona znacznie wyższą. *) Biol'ąll w rachubę 
nowego l OIC s a ego po s o •. samą tylko ziemię użytkową w projekto wa-

Znaj, co swoje! 
Od Redakcyi "Przeglądu '1;'ygoduiowego" 

otrzymaliśmy następującą odezwę, którą tu 
w całości pomieszozamy: 

Sl;anO\Vny Redaktorze! Niżej podpisana 
redakcyja zamierza wydać szereg bardzo 
tanich dziełek, obejmujących opisy poje
dynczych części kraju, okolic, miejscowości, 
zamieszkującego takowe Indu, przemystu 
jego, i t. d. Cel ty "h książeczek, opatrzo
nych dewizą "znaj, co IIwoje" mieś"i się 
wła&nie w tych trzech wyrazach. Znajdą 
tu miejsce: "Podl'Óż nad Gopto", "Letnie 
mieszkllOia", "Szwlljcaryja polska", "Górv 
Swięto-krzyzkie", "Z nurtem Wisty",,, W 
krainę wielkich jezior", "W państwie czur
nych ' dyjamentów", "Dziesięć gubernij", 
"Bug i Narew", "Cent:a przemysłu", "Sta
re zamczyska", "Kurpie", "Rybactwo w 
naszym kraju", "Żebracy w Polsce", "Na 
jarmarkach", "Dziesięć . miaJt gubernijsl
nych" i wiele, wiele inny"h. Niektóre z 
tych dziełek są już pod prasą-niektóre 
w· opracowaniu, do innych gromadzą się 
materyjały. Ażeby jednak całe wydawnic. 
two przyspieszyć, postanowiliśmy się zwró
cić do wszystkich autoró\f', posiadających 
już to gotowe podobne pl'ace, już też dru
kowane w różnych czasopismach \V ciągu 
ostatniego dziesięciolecia. Szczególniej 
zwracamy się do autorów p6dobnych Pl'IlC 
urukowanych w czasopismach prowincyj 0-

nalnych -pisma te mah pod tym wzglę-

nych zakupach, możemy przyjąć za ząsadę, 
że w rzeczonym okręgu, d o chwili obecnej 
średnia cena sprzedażna gruntu normuj e 
się w stosunku rs. 50 za morgę, co ze 
wszystkich projektowanyoh umów. jeżeli 
przyjmiemy tylko ogólną cyfrę 18,000 mórg, 
uczyni do 1 milij. rs. 

"Pozostawimy sobie do następnego razu 
dane, dOtyCZąil~ 1'OZmial'u poży~zek Zu.żą
dany"h na poczet wymienionych wyżej u
mów; na teraz podajemy tylko wiadomość 
Q wszystkich w projekcie będących umo
wach,oo do sprzedaży włościanom gruntów 
w okręgu piotrkowskiego oddziału banku. 
Oprócz gześ(Jiu umów, wyliczony"h w od
uosniku i przedst:\ wionych oddziatowi j e
szcze IV 1'. z .• obecuia przedstawione mu 
zostały umowy co do majątków: Chrabko
wa (część l-sza na 22 \yłóki ze służebno· 
ściami); Goleniowo~*) (na 25 włók) i Baszko· 
wo (na 18 wt.) Oprócz tego przygotowuj!} 
się umowy i plany w następnych mająt
kach: a) w gub. kaliskiej Jaworzno, Paw-

*) W styczniu r. b, podawaliśmy juz wiadomości 
o cenie sprzedaj~cych się g"untów w IIześciu przed
stawionych tellluż oddziałowi umowacb; wynósiła 
ona: 1) w Biały Dolnej rs, 66; 2) w Mrodze Górnej 
pow. brzezińskiego do rs. 36; 3) spółce płatońskiej 
pow. wielańakieg\l rs,40; 4) spółce PYl'owieekiej ks. 
Hobenlohe do fS. 40; 5) ~półee zagórskiej W pow. 
rawskim 1'8, ó8 i 6) spółce opatowieckiej w pow. 
pińezowskim fi pani Żdllóskiej rs, 168. 

**) O tej umowie włościan gt;.b, kieleCkiej dono· 
nosiliśmy już w r. z. poniewaz zasługUje na szcze
gÓ![Ią uwagę z tego względu, że \\Iośeianie osiedli 
w tym majatku, nabyli go jeazl)ze kilka la.t temu. 

• (Przp, nRed. Kur,") 
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łówek, Tomisłl1wice (spadkobierców Przed
peł8kiego, b. prezydenta m. Kalisza). Gle
dzianów (Szerszyńskie!!o), Witoń, Potrzas
ków, Baszków (pozostała część g:run tó w), 
dalej majątek adw. przys. Lopuskiego w 
pow. sieradzkim (nazw~ którego nitlczytel,
nie została nam zakomunikowana), Ztoozew, 
spadkobiel'oów Dobrowolskiego.i. Grabie
nie<l' b) w O'ubernii piotrkowskieJ: w ma
jątk~ Kobyłki (l folwark) Tl'Zebienie~, 
GrabioH, Łuszczewo, Woja Krzysztoporull 
(jeden folwark p. Spielvogla, cena 50 rs. 
za morgę). Kazimierzólv, Majda~y (p. Sokol
skiego). Myśli wczów, Zagól'ze l Karczewo 
(ten ostatni ze służebnościami); o) w gub. 
kieleckiej: S~dziszewo, .Ociosenek,. Chrap
k6w (druga część również z serWitutAmI), 
Kowalewo i inne. 

- Bada 'J'owarz1/stwa Dobro
czynno. ci podaje do wiad~mości, lź. z 
zapIsu Ś. p" Kurola BUl'gharda J eBt obecme 
fundusz na zakupienie jednej maszyny do 
szycia, o którą, stosownie do woli test~to
ra, mogą się ubiegać hiedne wdowy dZieć
mi obarczone lub dorosło panny, z zaro
bku szycia siebie i rodzinę utrzymujące, z 
warunkiem, aby kaI1dydatki były k?toli
czkani, mieszkankami m. Piotrk9wa l mo· 
mlnego prowadzenia się. 

Osoby intel'esowane mogą. się zgłaszać. ~ 
odpl>wiedniemi dowodami do lokalu ta~leJ 
kuchni codziennie, pl'ÓCZ świąt, od godziny 
6·ej do 7-ej, nie później jak do 1 m.aj~ r. 
bieżącego. Prezes Rady S1"zedmcki. 

- Czlonek Sekretarz F. Olewiński. 

- Sprzedaże pr::ymusowe. N a 
odbytej w dniu 1 kwietnia r. b. licyta.:yi 
w sądzie okręgowym sprzedano następujące 
majątki: 1) Wola·Blakowa litera E.,radom
skowskiego .powiatu, własność Jana Laube 
przestrzeni 338 mórg 298 pr. z zasiewami o~az 
in wentarzem żywym i martwym-nabył Fehks 
Szaniawski za 6,000 rs.,-2) Fol wark Bro
niszew A. w powiecie radomskowskim, włas· 
ność SS-rów Jacka Bucznia, przestrzeni 
589 mórg 169 pr. z zasiewami, oraz in~ 
wentarzem żywym i martwym-nabył w 
drodze działów Albin BU\lzeń za 13,000 rs. 
-3) Grunta z majątku Jedlicze i Bruży
ce, w powiecie łódzkim, własuość 20 ,tu 
kolonistów, przestrzeni ~39 mórg 68 pr. 
nabył Bronisław Breds:majder za 4100 rs. 
-4) Wójtostwo - Wierzchowisko IV pow. 
częstochowskim, własność Mauryoego ko
czaiskiego, przestrzeni 130 IDÓl'g 153 pr.
nabył' Jan Gajdziński za 501() rs.-5) Pa
toki AB. w powiecie laskim, własność 
Majera Horowioza przestl'zeni 54 włók z 
zasiewami, oraz żywym i martwym inwen
tarzem, nabył Szuja Folman za 22,020 I·S. 
i 6) Dobl'a W ola-Więzo wa w powiecie 
łuskim,~skłasIająoe się z o-iu oduzielnych fol
warków, jako to: Wola-Więzowa, Janów, 
Annolesie, Dęby, Wincentów i St:misła
wów, ogólnej pl'Zestrzeni mórg 2812 i 184 
pręty-nabył Winoenty MaleszeWrlki za rs. 
58,200 

- Fatalny wypadek zdarzył: się 
W zeszłym tygodniu u pp. G. Mamka, sy
piająca w odJzielnym pokoju, wyjąwszy pół
roczne dziecko z kołyski do swego łóżka i 
zdl'zemnąwszy się z niem, upuścita je tak 
nieszczęsli wie, że maleństwo po kilku go. 
dzinach strasznych kon wulsyj umarło. 

N iech to będzie przestrogą ula matek: l-o 
by dziecko z mamką sypiało zawsze IV po
koju matki, 2-0 aby mamka sypiała na po
słaniu nizkiem, nl~ ziemi, obok kołyski, 
nigdy zaś na łóżku. 

- Z nadchodzącą wiosną do
bn:eby zrobili właściCIele niektóI'ych po
sesyj, na wet na pryncypaloej naszej ulicy, 
aby takowe pl'Zypl'Owadzili do lepszego po
rządku j zewnętt'zÓlego wyglądu; niektól'e 
bowiem domy, od lat kilku nie odnawiane, 
stoją od,apane i poI!ut'e-niby więzienia. 
Komisy ja zaś sanital'Oa, przy pomocy po
licyi, może raczy się zają.ć jakąś dezinfek
cyją w podwól'Zacb, ą nawet i w całyoh; 

TYDZIEN 

bardziej oddalonych ,dzielnicach mil&staj 
dość bowiem pójść w którąkolwiek stro
nę na spacer-aby nałykać się i nawąohać 
takich odorów, z jakiemi · nikt nie przy
puszcza, że można się spotkać... w mieście 
gubernijalnem! A cholera podobno zbliża 
się ku nam. 

- I kfedyż-i kiedy= .itJ doc~e
kamy w grodzie naszym porządnego o
grodu spacerowego, o którym tylko krążą 
pomiędzy ludnością' od lat ki lkunastu ~~u
che wieści?.. Jakież to cuda ozyni Kalisz 
ze swoim parkiem! co gustu, co ko~fo~tu, 
co estetyki! A wszystko to nawet mewlełe 
kosztuje, gdyż tameczny gubernator .tak 
kieruje, aby wszystkie roboty we wzmian
kowanym ogl'Odzie wyk.mywaó rękami 
miejscowych aresztantów i więźniów. Czyż
by i tu nie należało już raz pomyśleć o 
podobnej dla miasta przyjemności-wobec 
teO'o z \\ łaszcza, że nie posiada ono żadne
go" właściwie spacel'U, żadnej rozrywki-że 
ze wszystkie~o jest ogołocone, pomimo, że 
kasa miejska do najzamożniejszych należy. 

Po co te bezużyteczne gromadzenie? Skne
l'lI zbiera tylko dla zebrania jedynie. Wszak 
pieniądz o tyle ma wartości,. o ile go ra
cyjonalnie używać ktoś potrafI. 

- Szosa pomiędzy Belzatką a Gomo
linem domaO'a się O'\Yattownie naprawy. W 
roku zeszły~ nap;awiono część tejże od 
strony miasta przfld Belzatką i po za Go
moEnem-ale wzięto się do tego, o ile so
bie przypominamy, trochę za późno i przez 
to trzeba się było spieszyć nl& gwałt, aby 
wykończyć robotę przed zimą. Otóż o
bec!lie należałoby o naprawie wzmianko
wanego dystansu wcześniej nieco p()m~· 
śleć. Zeszłol'oczna naprawa okazała SIę 
prawdziwem dobrodziejstwem w poeząt
kach marca r. b., gdy dl'ogi się popsuły, 
jak I)d dawnych lat ludzie nie pamiętają. 

- Dochodzą nas skargi, że ła· 
panie' psów przez czyścicieli nie odbywa 
się we właściwej porze t, j. nie dość wcześ
nie zrana, ale wówcza~, kiedy zaczyna się 
już wzmagać ruch uliczny •. Niektól'~y 
"członkowie towarzystwa opieki nad zWIe
rzętami", którzy rallziby uniknąć tego pl'zy 
krego widoku, w imieniu swojem i publicz
ności, proszą naszych ozyścicieli, aby ob 0-

wil}zek swój wcześniej nieeo, do dnia, ze
chcieli lwńezyćj w przeciwnym razie, maj:) 
zamia r IH'osić poliuyi, aby aię wdała w tę 
sprawę, 

- W bie=ącym tygodniu, jako 
przedślfią.tecznym, dYl'ekcyja teatru zawie
siła czasowo wszelkie przedstawienia. Wkrót
ce po świętach udaje się całe towarzy
stwo dramatyczne pp. Reckiego i Dobrzań
ski ego na lotni sezon do Łodzi. 

- Podatki miejskie przypadające 
w kwietniu do zapłacenia: fajerkasa, rata I 
O'łówna, oraz opłata skarbowa. od ubezpie
~zonych budynków. Za nie opłacenie w 
właściwym czasie fajerkasy, pobiel'aną by. 
wu kara w stosunku 12%. 

- Połączenie Łodzi z Warsza~ą 
komunikacyj1ł telefoniczną, jak zapewOIa 
"Kury jer oodzienny", nie dojdzie do s~ut
ku, przynajmniej w bliższej przyszłOŚCI, z 
powodu przeszkód stawianych przez de · 
partament telegrafów, ~dyż" połączenie ta
kie uszczupliłoby doohody telegrafu. 

- Stowar::ys,~enie spożywc~~ 
uI'zędników kolei iwangl'odzko-dą bl'()wBkle), 
posiadająee dotąd sklepy w Radomiu i 
Bzi nie, uch ,valito nn zgromadzeni u od by
tem w d. 16 b. 6. otworzyć bezwłocznie 
nowy sktel) w Strzemieszycaoh 

- Bada ~arząd~ająca lltra~y o
gniowej ochotniczej łódzkiej otrzymała od 
warszawskiego towarzystwa ubezpieczeń od 
oO'nia, pl'zez pośrednictwo inspektora tegoż 
t;warzystwa p. W. Oppeln-BI'oniko\Vskiego; 
na rzecz straży ugniowej rubli pięćset. 

- Jf'onogJ'af Bdisona, podzi wia
ny obecnie w Warsz;awie, sprowadza do 
Łodzi p. Lange. 
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LIST A D..A.JY.t" 
które raczyły podją<i się kwesty wielkotygodniowej 
w miejscowych kościołach: 

W kOŚCiele po· Pijarskim kwestowae będą następu
Jące panie: w Piątek od godz. 10-12 p. Kożuchow
ska z córkami i panny Chrzanowskie;. od 12-2 p. 
Gerberowa i panny Gołeńskiej od :::-4 p. Brzo
zowskaj od 4-6 p. Otto i p-na Cybulska; od 6-9 
p. Katarzyń~ka i p. Morozewicz z panllą MorOlze
wiczj w Sobot~ od 10-12 p. D~bl'owlSka Konrado
w& z p-ną Cybu!sk,!; od 12-2 p. Horodyńska z 
p-ną Rollej od 2-4 p. Galiuska z córkami; od 
4-6 p. Jelnicka z córką Leoniją; od 6-9 p. Ba.
bicka z p-ną Haliną Dąbską. Delegowani: od Ra
dy opiekuńcz:ej gubernijaluej p. Kański, od Tow~ 
Dobroczynności D-I' Wolski. 

W kosciele po-Bernardyńskim w piątek od 9 - 11 
p. Olewińskaj od 11-12 p. Morozewicl!; od 12 -1 
p. Ka.tal'zyńska; od 1-2 p. Wiśniewskaj od 2 - S 
p. Żegoclta; od 3-4 p. Galińskaj od 4 - 5 p. Gar
lickaj od 5-7 p. Srzednickaj od 7 - 8 p. Jelnicka; 
od 8-10 p. Bobrowskaj w sobotę od 8 - 9 p. Dąb
rowskaj od 9-10 p. MłodoWSKsj od 10-11 p. Psar
ska, od 11-12 p. Heinricb; od 12 - 1 p. Jędrzeje
wiczj od 1-3 p. Wygrzywalskaj od 3-5 p. Srzed
nicka; od 5-7 p- Zaleskaj od 7-81/ 2 p. Strzyżo w
ska; od 81/2 do 10 p. Jelnicka. Delegowani: od Rady 
Opiekuńczej p. Zaleski, od Towarz. Dobroczynności 
Inivnif\f Wolski. 

W kościele po Domimkańskim będą kwestować w 
Piqtsk: od godz. 10-12 p. Doorzańska z ]launą Do
mań~ką; od 12-2 p. Ludwika Łosiowa, od 2-4 p 
Jełni.:ka z córką p. Leouijąj 4-5 p. 111. Przyłuska 
od 5-6 p, Kańska z pp. K. i M. Goleń'lkiemij od 
6-7 p. Strzyżowska z p. A. Z:\leską; od 7-9 p. 
Kuźelewska z p. Wołowaką. Sobota: od godz. 10-12 
p. Dobrzańska z panną PSlIl'Ską, od 12-2 p, Ba
bickaj od 2-3 p. Łazuckai od 3-5 p. Wygrzy
walsIta z pp. M. Przyluską i M. WygrzylValską; 
od 5-7 p. Kleyna z pp. M. i A. Czajkow.kiemi; 
od 7-9 p. Kalkbqf z pp. E i M. Goleńskienli. De
legowani: od Rady opiekuńczej p. Nowacki, od To
warzystwa D'obroczynno~ci p. KJeynd. 

Wiadomości Bieżące. 

= "Prawił. wiestnik 71 zamieszcza rozpo
rządzenie, na mocy kt6rego urzędnicy po
chodzenill ruskiego, przenoszący się z po .. 
sad w Królestwie Polskiem do Cesarstwa, 
kOl'zystać mo~ą z praw emerytalnych, 0-

bowiązują<lych w Cesarstwiej pl'zytem każ
de pięć lat służby w Królestwie Polskiem 
liczy się im za ",ietlem lat służby w Ce
sarstwie. 

= Banki rolnicze. "Birże~yja wiedomosti" 
donoszIł, że zurząd.v moskiewskiego i niź
szo-nowogrodzko-samarskiego banku rolni
oze~o, starają się u władzy l> rozszerzenie 
obrębu działalności banków pomienionyoh na 
KI'ólestlV() Polskie i kraj nadbaltycld. 

= Instrukcyja, uotycząca rozciągnięcia 
działalności banku włosciańskiego na KI'ó
lestlVo pol .. ki c, jest już opracowaną i przed
stawioną. senatowi l·ządzą.eemu do opubli
kowania. Bank po mieniony rozpocznie SIVił 
działalność w KI'ólestwie od dnia 13 kwie
tnia roku bieżacerro. 

= Komitet wy·stawy rzemieślniczej w War
szawie zalicz)! Jo rzędu wystawców poza
konk:ul'so wvch p. Schnabla z fonografem 
Edisona. Publi~zoosć zwiedzająca wystaw~ 
może więo przylSłu(lhiwać się aryjom i ue· 
klamacyjom w różnych j ęzykach, odtwarza
nych przez fonograf. 

= Pisma warszawskie donOSZł, że projekt 
utworzenia IV Wal'sz 'iwie "Towarzystwa 
opieki nad dziećmi", zbliża się ku swemu 
urzeczywistnieniuj -zajmują się nim bowiem 
osoby znane ze swej enel'gii i płodnej 
działalności na polu dobroczynnośoi. Obok 
tego i inne pI'ojekty pokrewne nie będą. 
zanie\jhane. Towal'zylit wo dobl'ocEynności 
krząta się około rozszCl'zenia zakłudu Ja
chowioza, nad czeUl gorliwie pracuje ks. 
Radziwit. Zak~ad ten przyjmuje siel'oty od 
2-0'0 roku życia i wychowuje je na rze
mi~ślników. ' Ofiary n'u ten cel płyną obfi
cie, jak zawiadamia pl·ezydują.cy komitetu, 
zaj muhcy się rozszerzeniem zakładu kl:!. 
Radziwitt W dalszym ciągu złożyli: pani 
Anna Soheiblel' l·S. JOO, hr. Gustaw Łu
bieński, S. L., Kuol hl'. Za,nojski, Zdzi
sław hl'. ZamOJski, W. tJ***, StanisłaW' 
Gj1wI'oóski, Helll'yk Natansoho, po rs.100; 
fi I'ma Szol (Je i Rephan zadeklul'O wała skłll
d ać taką~ ium~ pl'zez lat trzy. Wreszcie 
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projekt "Żłobkan również robi postępy. 
Zajmuje S'ię nim także towarzystwo dobro
czynności. ::'kublińska poruszyła więc silnie 
opiniję publiczną i wiele instytucyj smutne 
odkrycie powoła do życia, 

= Ogrodnicy, jak- wiad/)mo, nie tworzą 
cechu, skutkiem czcgo praktykanci wy· 
zwalają się sami, czę3tokroć przed
wcześnie, ze ezkodą dla siebie i ogl'Odo
wnictwll. Aby temu zapouiedz, t,owarzy
stwo oO'rodnicza warszawskie, na wniosek 

~ .. 
fi. Edmunda Jankowskleg(" ZlllUlerza roz-
ciągnąć nad nimi kontrolę , przez utwol'ze
nie komisyj specyjalnycb, które mają zbierać 
się kilka razy do roku dla sprawdzenia, za 
p'0mocą odpowiednich kwestyjonaryjuszy, o 
ile kondydaci s\ uzdolnieni. Kandydatom 
poddającym się ontroli, towarzystwo wy
dawać będzie małe kieszonkowe świadectwa 
na podstawie opinii komisyi. Bez tycb świa
dectw nikt lIie powinien przyjmować ogro
dnika, co wywoła, że nikt nie będzie się u
chylał od kontroli. Prócz tego, towarzystwo 
zamierza wydać treści we podl'ęczniki dla 
praktykantów o~'rodnictwa. Postanowiono 
wydać trzy tllkie podręczniki: o owocllr
stwie i hodowli drzewek, o warzywnictwie 
i o kwiaci!lrstwie. 

= "Nowostin donoszą, że ministeryjum 
skarbu i komunikacyj zaleciło drogom że
laznym zaprowadzić jednostajny sposób ra
chunkowości, ponieważ przyjęte obecnie 
różne systematy prowadzenia ksiąg i spra
wozdań utrudniają. kontrolę rządową. Szcze· 
gólna uwaga ma być zWI'ócona na ,ujedno. 
stajnienie frachtów towarowych. 

= Ministeryjum komunikacyj wydało nowe 
rozporzqdzenie, roze9łane wszystkim zarzą
dom dróg żelaznych, co do zmniejszenia 
godzin zajęć stużbowych dla niższych ofi
eyjalistów kolejowych, sygnałowych, usta
wiaczy pociągów i t. p. Podług nowego 
zoz porządzenia, dyżUl'y 24-godzinne dla tej 
kategoryi służby mają być stanowczo znie
sione, & w to miejsce na stacyjach gtó,!nych 
i ruch li wszych ustanowione dyżury ~-~o
dzinne, a na. mniej ruchliwych 16·godzinne. 
Przy tych ostatnie b, po ukończeniu służby, 
wyznacwne być mają 8 - godzinne odpo
czynki. 

Przemysł i Handel. 

__ Fodatek podymny. Z powodu podnie 
sienia kwestyi co do opłaty podymnego od 
zakładów fabrycznych, ministeryjnm skarbll 
orzekło, że do podatku podymnego kwali
fikują. się tylko same budowle fabryczne, 
nie zaś ogólnie fabryki lub zakłady prze
mysłowe; że zatem pociąganie do opłaty 
od wartości maszyn parowych lub innych 
przyrządów, któremi posiłkują się fabryki, 
nie ma podstawy prawnej wobec istnieją
cych w tej mierze przepisów. 

..o.. Pięciodniowy jarmark na konie w Zduń
skiej Woli, w powiecie sieradzkim, pomi
mo znacznej dostawy koni, odznaczał się 
bardzo wysokiemi cenami. Fornalek robo
czych niżej ~40 rs. nie można było dostać, 
8 konie wierzchowe i powozowe sPI,zeda
wano po 360--1,OOU rubli. Fabrykanci z 
Łodzi, Ozorkowa i Zgierza zakupili na tym 
jarmarku okoto 400 koni. 

Sprawy Ziemiańskie. 
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a za dwa 
St~j więo 

stawę nio będą przyjmowane konie, które skę. Wzięliby cię jak zająca, 
na poprzednich wystawaoh otrzymały na- dni, głowa spadłaby ci z karku. 
groąę klasy piel'\vszej i dwie 'dru)riej. Ko- spokQjnie i słuchaj! 
nie należy uost llwiać w nrzeddzień wy- Zbójca pionił się z wściekłości; zrozu-
stawy. 1;ł . miawszy jednak niebezpieczeństwo, zapano-

X Stajnia rozpłodowa p. K., w Łodzi o· wał na 80bą; wreszcie, przyzwyczajony do 
twal'tą będzil:l w przyszłym miesiącu. Właś- krwawyoh scen, U1'1liat szanowaĆ odwagę
ci ciel stajni na , początek sprowa<!za 10 ra- a od waga żony mu iWflonowała. 
sowych ogiel'ó,y. - Mówiłam ci już-rzekła-przypomnij 

MARYJA MONACO 
OBRAZEK KALABRYJSKI 

przez 
N. ~isa.sie::J g'O. 

tłómaezył z włoskiego 
Wieńczysław :t.oś. 

sobie, że zniosę wszystko, ale rywalki ni
gdy!- Bij mnie, męcz, mórz głodem, będ~ 
pokol'ną - nie pl'zez tchórzostwo, bo się 
nieboję nawet dyjabła-ale dlatego, że męż
IlZyZDlI. powinien być sl'ogim. Mnie, żonę 
twoją, gdy ty uciekłeś w góry, za twoje 
iPL·awki zawlekli do więzienia. Dobrze zro
biłeś, że uciekłeś, boś przez to nie dat 8i~ 

(dokończenie) pokonać; ale przynajmniej powinieneś byt 
III. przysł~ć mi choć jedno słówko, jedno po-

Maryja wróoiła, trzymając dzieoko na zdrowienie! Tymczasem ty nic-jakby mnie 
ręku i zWI'óciła się ku drzwiom, chcąc u- już na tym świecie nie było: Dowiedziałam 
ciec z tego domu. się potem, że ci się spodobała ta delikatna 

W tej 'chwili ktoś trzy razy zapukał do owieczka i, że narażałeś się na tysiące nie-
drzwi. bezpieczeństw, aby przychodzić tu nocami; 

- Filomeno, otwórz, to ja, Piotr. dowiedziałam się, że urodziło się to mare; 
- Ach, to ten nikczemnik!- pomyślała że przysyłałeś jej z gór biaty chleb, 

Maryja.- Wejdź! mięsiwo i wina; dowiedziałara się, że przy .. 
Otworzyła drzwi, trzym:ljąc wciąż dzie- sykałeś jej pieniądze na piękne suknie, na 

cko na ręku. Przy drzwiach stał człowiek lniane koszule i sznury korali!... Tym
obtadowany rozmaiterui pączkami. Z pod czasem mnie nie przysłałeś nigdy nic! Przez 
ogromnego płaszcza wyglądały dwie lufy cały cza3 nie dostałam jednego solda od 
fuzyi. ciebie, choćby na. kupienie sobie tl'Ucizny!.. 

--- Zamknij, znmlmij prędko-rzekł, wcho- Zapomniałeś zupełnie o mnie, o twojej żo
dząc,-wilki nawet marzną od zimna. Dłu- nie, któl'a za ciebie odsiadywała więzienie 
go czekałaś dzisiaj na mnie, Filomeno? i za ciebie ciel·piała!.. Przysię~łam więc 

--- Filomena śpi; l!:amiast niej, ja dziś cię sobie na siedm ran Chrystusa, że pomszozę 
oczekiwałam. się, że zabiję tę twoją kochankę, a ... moją 
Przybyły nagłym ruchem zrzucit płaszcz siostrę i-zrobiłam to! 
dobywszy noża, przys.koczył do kobiety. Słuchając, u walniał się po woli z rlłk jej, 

Kto jesteś?-zawołał-kto ty jesteś? aż wI·eszcie usiadł na ła wce zamyślony. 
--- Ciszej, milcz, mogą cię jeszcze usły- Maryja, stojąc obok niego,ani na chwilę nie 

szeć. Schowllj puginał, lJo m6głbyś nim spuszczała go z oka, gotowa za najmniej
ranić nieehcątly wła~oe dziecko, Bzem jego pudejl'zanem poruszeniem, nóż w 

- l\1aryja!-zawoła~-Maryja! Zkąd się nim utopić. 
tu wzięłaś? - I cóż chcesz teraz odemnie?-zapytat. 

Nie odpowiedziała nic. Przycisnąwezy - Co chcę od ciebie? Chcę pójść z tobą. 
dziecię do lona, patrzyła stl·a3znym wzro- Czyż nie jestem twojl} żoną? Czyż myślisz 
kiem na męża. Był to trzydziestopięcioletni, że nie potrafię strzelać z karabinu lub 
uizki i ttusty mężczyzna, z tWarzą do poło- rewolweru? Czy myślisz, że nie potrafię go
wy czarno zarośniętą, chorobliwej bladości, dzić nożem _ tak doorze jak ty, a mo~e le
właściwej wielkim przestępcom. Zielonkawe piej od ciebie? Czy myślisz, że ja się zlęknę 
jego, głęboko zapadnięte oczy, biegały nie- twoich towarzyszy?. O! nie, czuję w so
spokojnie pod ogromne mi krzlłczastemi bie taką sifę, iż potrafiłabym wszystkim , 
brwiami, krucze w!osy spadały .mu z oby. ilu was tam jest, serca powydzierać z 
dwóch stron na ~zoło. Ubrany był" cie- piersi!.. Tak, pójdę z tobą; ale teraz nie
mny żakie t , z du~e lDi metalowemi guzikaor wolno ci juz b ędzie dotknąć mni e, choćby 
mi i w bronzowe, aksamitne spodnie. Z za jednym palcem!.. 
pasa wyglądała pal'a pistoletów. - A dziecko? co z niem zrobimy?. 

- Zkąd się tl:l wzięłaś? mów! .. - po- ' Podniosła płacząc~ z podłogi i głosem 
wtórzy!. prawie słodkim L'zekta: 

- Cóż to? myślałeś, że będę cale życie - Już jll pOlllyślę o nim; powiel'zę je 
siedziata IV więzieniu, gdy ty gospodaru- mojej przyjaciółce, Wszak ono niewinne! .. 
jesz sobie w góracb? Wytumałam kraty i Począł cho (lzić zamyślony po izbie. W 
przyszłam, bo mi powiedziano, że cię tu duszy jego odbywałli się walka pomiędzy 
znajdę. żądzą zemsty a uwielbieniem, jakie nagle 

- A Filomena? powziął dla odważnej tej kobiety. Jego dzi-
- Filomena, muj piękny mężu, śpi. 0- kie instynkty pchały go do ' rzucenia się na 

budź ją, jeśli potrafisz,.. nią, lecz bał się, aby krzykiem swoim 
Przyskoczył i schwycił mówiącą za ra- nie zbudzih publizkich mieszkańców wio.-

mię. ski. Postanowił więc odłożyć zemstę d o 
- Co choesz przez to powiedzieć, żmijo! przyjaźniejszych okoliczności. Wszak W gó-

-za\volat. rach czuł się panem: tam niech sobie krzy-
- Ostl'O:i:nie-odpowiedziała głosem spo- czy ile zechce, będzie jej mógł zadać no· 

kojnym,-mówiłam ci już, żebyś mnie nie żem tyle ciosów, ile mu się podoba! Jedno' 
szarpał, bo możesz jeszcze co złego dzie· czeenie myślał : j!lkże ta kobieta po dwóch 
cku swemu wyrządzić. latach więzienia, jest jeszcze świeżą! jak musi 

Puscil ją i pobiegł do izby. być namiętną! jakie gOl'ące musz:} być jej 
X Wystawy koni. Z rozporzlłdzenia głów- ~ Zauiła ją! zabiła! O Madonno!" pOlIułunki: jakie gwałtolvne jej uściski, pie-

nego. zal'ządu stadnin rządowych, odbędą I z.e spuszczoną głową, z puginałem w szcwtyl.. Obiecywał sobie pierwej zako
eię w roku bieżącym dwie wystawy koni: konwulsyjnie ściśniętem ręku, przyskocżył sztować tych rozkoszy, a później po
w dQiu 18 maja li Lublinie i w dniu 1 paź- do Maryi. Ta upadła l\'raz z dzieckiem -na mścić tę nieszczęsną, która tam, w drugiej 
dziernika w osadzie Jano.vie gub. siedlec- podłogę; lecz w jednej ch wili p.owstata. i, izbie stygła na łóżku, z piersią rozpłataną. 
kiej. N" wystawy przyjmowane będą konie nie podnosząc już dziecka, z koleI przysko- nożem. 
i klacze 4, 5 i 6 letnie, oraz żrebięta uro- czyta do męża, echwyoiła go z herkuleso- -Odejdź juź-rzekh. Maryja-niedługo dę
Ozone w roku zeszłym, należące do włoś- wą siłą jedną. rę ką. za gal·dto, drug'ł zaś dzie świtać; spotkAm się z tobą dziś wieozorem. 
"ian, kolonistów i tych mieszczan, którzy wyjęła nóź i głosem chrapliwym krzyknęł'u: Gdzie jesteś z twymi towarzyszami? 
zajmują się uprawą. roli, nie wyłą0zając ko- - Stój mi spokojnie, bo tym raz~m je- - W Gariglione. Zagwiżdż trzy t'azy vr 
ni będących własnośoią duchowieństwa stem gotowa na wszystko! Gdybym cię nll- ten sposób: 
wiejskiego. Pochodzenie winno być za- wet obybita, to pierwej, nim byś mnie za- Zagwizdał. 
świadczone przez Ul'zędy gminne. N ~ wy- bit, kL'zykiem moim zbudziŁabym całą wio- - Zrozumiałaś? 
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- Oho! i jak jeszcze! 
ZarzuciŁ fuzyję i ptaszcz na rami~, 

zwrócił się ku drzwiom. Zanim wyuedH 
obrócił się raz jeszcze i postąpił ku 
izbi:, gdzi.e leżała zabita. W zruszył jednak 
ramIOnamI, otworzył ostrożnie drzwi od 
ulicy, wysunął po cichu głowq-a widząc, 
że niema nikogo-wyszedł. 

Maryja otuliła dzie(·,ko, a gdy skło· 
ni/o główkę na jej piersi, huśtając je na 
rękaub i przyśpie wujljc mu półgłosem, 
'Wyszła rów'nież na drogę, udając się w świat 
szeroki •.• 

reguły trafić 8i~ moze-nie przeczymy; ale, w ta
kim razie, 'należy inaczej zredagować doniesienie i 
właśnie wskazać niejako osoby i miejsce gdzie 
fakt się zdarzył; w danym tez wypadku nie chodzi 
nam bynajmniej o Jakąkolwiek "odpowiedzialność· 
-ale po prostu o prawd~ (jak tutaj-o nieuogQlnia
uie fa.ktu). Co się tyczy, ID każdym razie, nazwiska 
l_orespondentlł, dla wyłącznej wiadomości redak
tora, to praktykowany pod tym wzgl~dom przeciwny 
(jak się p~nu zdaje) zwyczaj w innych redakcyjach, 
bynajmniej nie byłby dla n8.S żadnym prawidłem. 

Koniecpol na sprr:edaż domu z placem we wsi Ma
gdasz od sumy 60 n. 

- 6 (18) kwietnia w urzędzie p-tn łódzkiego na 
repBracyją mebli w kancelaryi magistratu i kasy 
mi ejskiej no m. Zgierzu od sumy 25'2 rs. 50 kop. 

- fi (17) kwietnia w urzędzie p-tu będzińskiego 
na d 2iel'żawę w ciągn 18 gor, dochodu z żydow
sldej łaźui (mykwy) w osadzie Kromołowie od su
my Ei3 rs. 82 kop. 

- 9 (21) kwietnia w nnęd~ie izby skarbowej 
piotrkowskiej na dwuletnią dzieriawę propinacyi 
na gruntach włośe. iailskich we wsi Piotrków Po
duchowuy, od sumy rocznej 66 rs. 

- Panu A. Wi~licieniec. Wiersz: .Dawniej i dzi
sbj'-nie nad.lje się do drukn, tak z pO"'I'dn nieod
powiedniej treści jak i formy-zwłaszcza też tej o· 
statniej. ____ Poleca się pierw$~(Wzędny 

...... a tani Hotel A.ngiel$ki 
w fil. (}~ę.tochowie, w blizkości dworca 
kolei Wiedeńskiej. 

lAdy od Bedakcyi. Licytacyje W' obrębie gubernii. 

- Pseudonimowi nJIJziform"" ID Piotr1cowi~_ List pań
ski, W którjm uchylasz się pan od obowillzku uja
wnienia redakcyi swego nazwiska, najlepszym jest 
dowodem, iz fa.kt, o którego ogłoazenie panu chodzi, 
jest sporadycznym i do uogólnienia się nie nadaje. 
Prawdopodobnie jestl>ś Sz. Pan osobiście nim dot
knięty i zainteresowany; więc zbyt pospieaznie czynisz 
na jego podstawie zarzut niesłuszny całemu ogó
łowi. Zwykła to metoda pseudonimów, a nawet 
większości korespondtlntów, którzy, wtedy dopiero 
ch wy tają za pióro, gdy ich ktoś dotknie osobi8Ci~. 

- l) (17) kwietnia. w urzędzie księstwa Łowi
ckiego w Skierniewicach na sprzedaż dr~ewa w o
brębie MiłocBuiewice od Bumy rs.8202. 

- 4 (16) kwietua w Sosuowcu na sprzedaż me
bli i różnycb sprzętów od sumy n. 818 25 k. 

OD REDAKCYI. 
- 12 (24) kwietnia w urzędzie gminy Wodzierady 

w pow. Łaskim na budowę dwóch mo.!tów i 150 
sążni szosy na trakcie pabijanicko-szadkowskim, od 
sumy óa2 rs. 26 kop. 

Pr~ypomin.rrjąc O terminie 
sk"adanill- przedptaty na "Ty· 
dzień" za kWtl-rtl!ł ~I r. b.-dono
simy, że po skoóczeniu drukuj~cej się obe
enie w dodatku powieści, rozpoczniemy nie
zwło(lznie nową, napi@aną przez autora 
"Podpalacza" . 

- 16 (28) kwietnia w kancelaryi rejenta Stan. 

A cóż pan na to, jesli powiemy, że znamy mnó' 
stwo faktów wprost przeciwnych? wprost przCłczą
cych pańskiemu poglądowi?. Wyjątek od ogólnej 

Kurzelewski ego na sprzedaż majątku Janów, Dę
by, Annolesie w pow łaski m od sumy 18,611 rs. 
~7 kop. 

- 31 marca (12 kwietnia) w urzędzie gminnym 

• 

o Ł o 
. 

FABRYKA TABACZNA W PETERSBURGU 

!.N.SZAPOSZNIKOWA 
poleca n o w e papierosy D DŹE
GO FORMATU z wyborowego 
tytun~u tureckiego w majsowej 
bibulce 

DUBEC 10 sztuk 10 kop. 
5 sztuIr 5 kop. 

Nabywać można we wszyst
kich skladach i magazynach ta
bacznych w Warszawie i na 
prowincyi. 

s 

II ł (Raj. i Fr. 2813) :.; ~ fi rll, (5-1) '{\ '.\ 
, a;Willf&rRM m 

DYREKOYJA DRÓG ' ŹELAZNYCH 
Warsz.-Wiedeńskiej Warsz.-Bydgoskiej. 
podaie do wi\1.domości, iż Da zasadzi", §§ 40 i 90 Ogólnej U sta
wy dla dróg rosyjskich, począwszy od d. 4 (16) kwietnia 1890 
roku i dni następnych, o godzinie 10 rano, w magazynie tuwa
rów zaległych na stacyi ,Warszawa, sprzedawane będił przez 
publiozną licytncyję t(\\Vllfy i bagaże, przybyłe na stacyje obu 
dróg :i.elaznych do d. 18 (30) listopada 1890 r. włącznie i do
tą.d przez adrcsuntów nie odebrane, 

Każdy z licytują.cych obowiązany jest złożyć nn ręce pro
wadzącego licytacyję rubli 25, tytułem kaucyi. 

Wykaz towarólV zakwalifikowanych na sprzedaż, począw
szy od d. 20 marca (1) kwietnia 1890 r., codziennie może być 
przejrzany w godzinach biul'owych IV Wydziale Stużby E~spe. 
dycyjnej dróg żel 'nznych Wal-Bzawsko-Wiedeńskiej i Warszaw
sko-Bydgoskiej. 

W -końcu Dyrekcyja nadmienia, że omawiane towary mogą 
być przez właścicieli odhierane tylko do d. 31 marca (12) kwie-
tnia 1890 roku. (1-1) 

z 

il 
' ~ 

I 

E I A. ' 

Wielkie prem~a besplamel 

ECHO 
MUZYGZNE TEATRALNE l ARTYSTYCZNE 

wychodzi w roku 1890, siódmym swrgo istnienia, 
na warunkach dotychczasowych. Zami~3Zcza ono: po
wieś ~i, norrelle, dramaty, !romedyje, monologi, rozpraw y 
estetyczne, naukowe, literackie, sylwetki dtiałaczy 
współczesnych na wszelkich niwach sztuki i literatury. 
krytyki i sprawozdania z wszelkich dziedzin i z różnych 
centrów. Nuty IV dodatku muzycznym c1.ynią zadosyć 
wszelkim potrzebom: pedagogicznym, artystycznym i sa· 
lonowym, S~ one ]oHkie, w łatwym układzie, oraz po· 
wazniejeze w trudniAjsztlj transkrypcyi, za\'ówno n~ for
tepian, skrzypce, do śpiewu, jak i do tańca. Zawi erają 
one 100 arkuszy, co obliczone po cenach księgarskich, 
reprezentuje wartoMI 20 rubli. 

Prenumerata ' .Ecba" wynosi W lł'arszawic 
rocznie rs. 9-półroczllie rR_ 4 - kwartalnie 1'3. 2-Na 
prowincyi: rocznie rs. 10,-półrocznie I's. 5,-kwartaluie 
l·S. 2,óO. 

Opłacający beZI)OŚrednio w Redakcyi 1a rok 
cały z góry, ma prawo do wyboru jeduego z poniższych 
PREMUÓW BE1!,PŁ"'.l'~Y{)H. 

1 Kompletna Encyklopedyj: .. 
pow8zechnłl. S. Orgelbraoda w 13-tu to
mach (za zwrotem jedynil' 75 kop. za bro
s, u woranie). 

2. Premijom nutowe, pOl egaj ąlle na 
wyllOrze przez abonentów nut, którym
klowiek li n "t a logiem (warszawskim 
lub moskiewskim) Objętych, za ceuę 3 rubli. 
Nadto a.bonenci mogą w zamian tych nut 
wybrać 4 par'ytury operowe na. fortepian: 
("Dl)n Juan", "Cyrulik Sewilski', - .Napój 
miłosny', -i "Hllgonoci"). 

3. Album uajnowszych tańców 
na karnawał 1890 rolm przez L. Lewanr1ow· 
skie~1\ przygotowanych; mieszczących 12 no- , 
wych utworów kompozytorów naszych i za
granicznych. 

Adresowaó nIlleży bezpo8rednio do Re
dakcyi Bcha, Warszawa, Senator.,· 
ha ro 26. 



T Y D Z I E N. ~ 14 -I Wino ze świeżych winogron tłoczone w Warszawie 
polecam jako produkt czysty, zdrowy, przyjemnego smaku, bez żadnych 
przymieszek spirytusu, farb, gliceryn y i t. p. 

Wyłączna sprzedaż. na butelki w Warszawie 
w piwnicy przy ulicy MIODOWEJ Nr 6 

(6-;) (R.J. i F,. 1661) R. MOROZQWICZ. I 
=~~ __ ~.qa~·~·~ ............ .a"~""""""as8l""""""~~"~~~~~ ............................................. U4ii 

s O l E·C 
w gubernii Kieleckiej, }Jowiecie StopIlickim. 

Najsilniejsze i najskuteczniejs '~e ze \I~anych wody SlARC~~NO 
SŁONE jod i brom za.vvierająGe, kąpiele mineralne, mułowe, massaz I e16-
ktroterapi~. Lekarz zdrojowy WŁODZIMIER;Z DANIEWS.K.I, ~systent szpi
tala D.ka Jezus w Vłarsz3wic. - Ba.le, reunlOuy, czy tel Ula, fortepian, mu
zyka. w 2-m sezonie. Mieszkania wygodne, hotel, restauracyj a, po cena.~h niz\<ich. 

Sezon od 20 Maja do 15 Września. 

DOJY.C ZDRO"VVJ:.A 
konces. pl'zez Wys. c. k. N Rmiestnillt wo g-alicyjskie 

ZAKŁAO LECZNICZY PRYWATNY 
D-ra Jana Gwiazdomorskiego 

.... W KRAKOWlf PRU UL łO~IOWSKlfJ pod N.32 
dom nal'ozuy, w nowym wyłącznie na. tel e lecznieze według wymagań 
nowoczesnej hygleny sta.wianym blldynku. Przyjmuje chorych obojej płci, na. . 
wszelkiego rodzaju choroby, wykouania operacyj i t. p. z wykluczeniem 
chorób zaraźliwych i umysłowych. 

Pokoje dla chorych unleżycitl wentylowa.ne, obszerne, z komfortem u
rządzone,-korytarze i schody zimą op:l.!a.ne,-Czytelnia.-O~obna sala opel'a- _ 

Droga do Kielc koleją, zkąd mil 8 ka.retką pocztową lub doro1.ką. cyjna.-W lecie ogród spacerowy dla. chorych. 
Staranna opieka i wszelKie wygody zapewnione. NB. Do 6·ciu łazienek wsta.wiono wanuy emalijowane. 'Vszelkie kąlJiele w miejscu. 

(R. i Fr. 2341) f9-2} Ceny wrłłZ z opieka lekar8ka i zlllJełllem utrzyma-
___ SiI!i&';;;;'IS!lr'!:;;~1IM::will'I"'i.9t'tl!'!"i'i"" I I uiem, alłteką j kosztami opatruuków chirurg: od 4 zł ... 

'ALII. jaśnień udziela na miejscu lekart: i właś( i~iel zakładu. I 
n;: Al KLif, n -v' ,. Na LJeesttndOieWYMPUiSezcszzenkiaanie do 7 złr. oa dobę· Prosp.ekta na. l.ądaoie prz e6yła ~ię·- Ustnych wy-

bl b d l (Raj. i Fr. ~ 2198) (22-3) 

Stolarsko mB o~y l ~ nw anJ I :i~~~ ~a::~:;~~:,~~e~1i~~~ ~~~~~~~A"~~~I~i~~~~~~~~. 
Jana MarszvcKlego I Suna I I:az za mos.tem ~-~ po~oje •. Ktoby ilL . ....DROŻDŻE.... . ~ J J I zyczył sobie WZląC, moze SIę zgło- ttP ~ 

Przyjmuje wszelltie obstalunki, sić do Administra.eyi dóbr Łęcz- ~ Z a r z ą d D ó b r i F a b ryk N i e c h c i c e ~ 
oraz reparacye w zakres stolarstwa I no przez Sull1jów. (3-3) ~ przy stac yi Gorzkowice, ma zaszczyt niuiejszem Szanowną Pu- ~ 
wchodzące i wykonywa. na czas _, .. !!P bliczność zawiadomić, że fabryka. drożdży Sola w zupełności ~ 
oznaczony, po cenach przystępnych, ł na.śladuje tutejsze etykiety droźdźy i w takowych wysyła swoje ;;; 

ort~icoadU;~:~~am(~~~{'SZYCkie) , dom FOLWARK rJ lnZ~CIN ~ :~~o~~ n~o~~~rSk~~ki~ttYk~:t~~k~a::::d~~ine ~SZias:t;so!:anZ:~~ .. 
wła sny :M 5131 tO (7 -3) Ijll ~ tutejszych etykiet. ~ 

, .~ , . . '" _ , ~ Prosimy więc Szanowną Pnbliczność, aby zech ciała zvvró- ~ 
Huta szklanna "AolIa" w w ~ub~nll radomsk!PJ pow,ecle opoczyn-,JP cić baczuą uwagę n~ł liiltteml)el i 11a Ila,pis "Niechci- ~ 

"Petrokowie" nabywa sklUl, Jest DO ODST.\PJENłA od ~ ce", aby przez to uniknąć mogh nabycia zamiast Niechcic- ~ 
l·go ezerwca 90 rOkn, z zasiewami i ~ kich-Solskich droźdży. ~ 

PLłSEK 
inweotarzem żywym i martwym; prze- ~:p Przy użyciu mikroskopu ła.two się przekonać o różuicy ~ 
strzeń gruntów wynosi włók 11 1/,i od- t..... co do dobroci obydwóch tych wyrobów. Odpowiednie kroki t:fZi:J 
ległość od szosy i najbli';;szego miasta ~ przedsięwzięto, aby dotychczasowe be'lkarne naśladowanie, ja _ ~ 
Sulejowa wiorst 7. Wiadomość bliższą.iP kiego się fabryka. Sola dopuśei la, na pl'zyszłość nie mogło ~ 
moiua ]Jowzią.\ li Admillistrato- ~ mieć miejsca. (3-3) ~ 
ra d~br ŁęllzUQ, ostatllla poczta &r:.&r:.&~f:I,&~r:.&~r:.&~~~If.'.il:Uil;~~~~~~~~~ 
SlIlejów. (3-1) ~~~~'t..."!!'~~~~~~ łoV ~~~~~~~~~"!(B1 czysty i ziarnisty, be.z domieszek !l'liu y 

lub żelaza. Fabryka nahyłaby też kil
ka morgów &LU ~ 

T O R F' U I z P~A~t[~~X~~~J!~iad'l 
ezeniem ped:lgogicznem posznknje 

, lekcyj. Wiadum/łść w składzitl A-
_ . . . .. ptecznym W-o Zarskiegu. (6-4) 

zawIerającego duzo cleplll;a l zńaJdu- ~I ~ 
jl\:cego się w niewielkiej odległości. . . 
Próby i ofert! przyjmują aię w kanto- ~jl:;lkM7.M'F~iY2f!'f1!!!i!'i6iWliM!lł 

rze tejże fabryki. • (3-1) Skład Węgli I 
Do sprzedanIa Wf ..1" S I , 1/ 

. r OullffilerZa aplns~lego p O W O Z (I!óg alei ~I:k!a;dryjSki.j) 
mało używany. Wiadomość 
w domu W-go Bucznia ulica 
Pocztowa. (5-1) 
. 

ZDOLNI AGENCI 
znajdą przyjemny dodatkowy 
złuobek, za zyskowoą pro
wizy ją. 

Offerty pod lit. L. 2933 przyj
muje ft.udolf IU(tlóIse w '''roc
ławiu. (Ra.j. i Fr. 2688) (.{-1) 

LETNIE łIlESZK1NIE 
w Borowej 2 mil od Pioh·ko.lwa osob
lIy domek w parku,. o. 3-ch pokoja.c~ z 
kuchnia, kąpiel, mozhwe dogodnoBcl. 

. (3--1) 

Sprzedaje się mało używa.ua nożna 

Ma.szyna. do szycia. 
Zyngiera. Ulica "Kaza.ńska" dom Dobke; 
stróż wskaie. 3-3) 

Kor>lec węgli kamiennych 
grubych 240 (I. . . , -: 85 k. 

K@rzec węgli kamienuych 
grubych na skrzynie 10 
korcowe, zamknięte(przez 
Magistrat Warszawski 
ostemplowane) • . • • • 83 k. 

Pud koksu (korzec 4 pll.dy) • 35 k. 
Korzec węgli drzewnych 1 rs. 

I 
IJwaga. Na. miasto rozsyła 

się w koszach pół korco -vyeh 
wagi 130 ~. (13-3) 

.. L4' ,. 

WłodzimiBrZa SaDińskie[o 
Wynajem Pojazdów 

Dom W -go Adama. GOlembowskiego 
wprost Poczty 

Karety, Powozy, Bryki, Konie. 
__ Do dzisiejszego numeru 
dotącza się arkusz 42 powieśoi 
p. t. "ŁoriJ Vlswater" 
przez J. R. HarwooJ przekład 
z Angielskiego. 

i PROSZKI DO PlZEi30w PELLETIER'A 
CZŁONKA PARYZKIEJ AKADEMII LEKARSKIEJ 

ODONTYNA PELLETIER'A ELlXIR PELLETIER 
Nadaje białości zębom bez psucia ema

lii i wstrzymuje próchnieole. 

DE~TIYhIC[S 

PELLETIĘR 

Każde pudełko 
zalepione jest pie
czątką tu wydruko
waną, w czterech 
kolorach. 

Wzmaenia dziąsła, uśmierza ból zę: 
bów, perfumuje usta. 

Każdy flakonik gllllllllliIllllIlIl!lllJ:lJlll!llmg 
oblepiony jest pi e- DENTl'IUC~S 
czątką tu wydruk 0- PEL!:!!IER 
waną, w czterech 
kolorach, 

Cecacheldoit 
tfu-e nige comme 
gar.nli.· d' origine 
.Jd" 1''1l<I' t. FBbr1ka,. domu L Frerllg nt." Jaeob W Paryżu. 

U wszystkich Aptekarzy I w Składach parlum. 

Cecachetdoit 
Atre exige comme 
garanli. d'origine 

du produit. ,. 

(Raj. i Fr. 1527) (6-3) 

KATARY, ZATKANIE KANAŁÓW ODDECHOWYCH, 
SUCHOTY, ASTMA 

leczą sią zażywając 

KAPSUŁKI ~UYOTA 

CAPSULES G U Y O T. 
Kapsułki te dawniej były czarne i nieprzyjemne do połykania, 

obecnie sa białe 'podobne do cukierków. 
Na kaf:dej kapsulce odbit!) jest podpis Guyot. 
Najclelikatniejszy żolądek znosi smołę w KapsułKach Guyota za-

tum-tą· , 

Uważać nale~y na pOdpis trzeohkolorowy. 

ZNAJDUJ.'\, SIĘ 

'we wszystkich aptekach. 

Fabryk.a_i sprządaz hurtowa 

19, rue Jacob W P a ryż u. 

(Raj. i Fr. 1526) (6 3) 

Redaktor i wydawca. Mirosław Dobrzański. 

JI;oaBOJlęUO D;es8ypoIO. W drukarni E. Pańskiego w Petrokowie, 
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karę. Ale ja żądam rrzedewazyatkiem, by cześć żony 
mojej została jej pamięci przywróconl). 

- Nietylko cześć jej przywróconą zostanie, ale 
wielbioną będzie za jej szlachetny i od ważny postę
pek-zawołał stuy prokurator.-Dwóch oyłosprllwców 
zbrodni: John Carnak i Stefan Marsb, ukarani już 
dziś na sądzie Boga. Tajemoica niech zostanie zacho~ 
waną pomiędzy obecnemi tu o8obami,-..dodał stary są
-uownik, spoglądając naokoło. 

Wszyscy skłonili głowy na znak zez wolenia. 
- Dziękuję panom za te obietnice,-zawołała 

lady Henryka.-Jest jednak osoba, której winną jestem 
wyznać prawdę. Ona nie wyjawi jej nikomu. Ale o
bowiązkiem moim jest wynagrodzić jej wszystko złe 

. ..zdziałane przez Johna Carnak. 
Tegoż samego dnia lady Henryka udała się do 

miss Flory Hastings. 
Chociaż w ostatnich chwilach lord Ulswatel' 

zmienił się względem niej do niepoznania, dziś pa
miętała tylko o trll.gicznym jego końou. 

Rzucita się łkając w objęcia lady Henryki, 
która pragnęła pomówić z nią na osobności. Po wy. 
jeździe starej lady, Flora pozostała na pozór obojętna; 
.zimny jednak dreszcz wstrząsat jej ciałem. Tego sa
mego też dnia wywiązała się tyfoidalna gorąćzka. 

Dla tej duszy czułej i kochającej, sama myśl, 
iż mogła poślubić mordercę, była zbyt gwałtownym 
ciosem. 

Przez miesiąc była między życiem a śmiercią. 

Nakoniee odzyskała zdrowie, a zara-zem i spokój 
duszy. 
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- Siostrzeniec t\Yój żyje. Sprawa jego oddana 
;ui w ręce ludzi, którzy mu dopomogą d() odzyska
nia praw swoich, Ludwika cię oszukała, mówią.c, że 

mnły Guy Cal'nak spoczywa w głę bi przep aści. Nie, 
ona go ocaliła, uwożąc do Australii, gdzie wycho- -
wała go pod obcym nazwiskiem, a nn co mamy do
wody. Sąd już zawiadomiony; jutro pl'zedstawię mu 
Pawła We8t, prawdzi\yego lorda Ulawatera. Mogę 

wymienić nazwisko jego bez obawy-bo za kilka se
kund .. , 

Wtem dał się słyszeć świst przybywającej na 
ratunek lokomotowy. Na twarzy Ulswatera zajaśniała 
nadzieja. 

- Nikt cię nie oealil-zawołał dzikim głosem 

Bark, 
I podnosząc odłam żelaza zgl'Ucbotanego wago

nu, szybkim jak błyskawica rucuem wzuiósc go po nad 
głowę ofiary, wołając: giń nędznikul 

Zabójca oios wstrzymał jednakże~ w sel'CU Sarka. 
obudziła się litość, silniejsza nad nienawiść i zemstę, 
Zatrzymał rękę, bo brakło mu odwagi uderzyć bez
bronnego zbrodniarzal 

Ale John Carnak stracit już sił ostatek, Zdrę

twiała dłoń puściła zbawczą skałę, a przerywany, 
dyszący oddech, ozoło oblano potem, świadczyły (j 

zbliżająooj się śmierci, Za skarby świata nie chciałby 
trwać dłużej w tern położeniu. 

Tymczasem wołania: "przybywamy! odwagi"!
słyszeć się dawały coraz bliżej, Zjawiała się pomoc, 
ale już nie dla niego. 

42 
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Z ostatnim krzykiem wściektości puścił skatę i 
zniknął w gtębinach rzeki. 

Przybywający w chwilę póżniej z pomocą-zna
leźli tylko trupa. 

ROZDZIAŁ XXVIII. 

Kar a n a c z a s i e. 

Greer .i Starrike;' znajdowali się w swoim gabi
necie. To, ~e obuj wspólnicy byli tam razem, było 

tak niezwykłą rzeczą, iż domyślać się należało, że 

przygotowywa się coś nadzwyczajnego. Są mężowie, 

których nigdy nie można widzieć zazem z żonami. 
Greer i Starriker, choć nie byli małżeństwem, nale
źeli jednak do tej sumej kate~oryi. Nie ukazywali się 
nigdy razem. Starriker podejmował się spraw t'lkieh 
klijentów, z któ'-ymi możną było pożartowaó i zakoń
czyó interes w handlu win, Dla GI·eera. pozostawała. 
dyetyngowana klijentela. 

Starriker jednakże był obecnym dzisiejszej kon
ferencyi; ubrany stal:annie, sied~iał poważny i mil
czący. 

Zrób mi tę przyjemność i nie wtrącaj się do 
tej sprawy, kochany Stan'iker-rzekł mu wspólnik.
Jesteś sprytnym przeciwnikiem przy kratkac~, wy
bornym obrońcą w trybunalej lecz w tej sprawie, po
zwól mi działać samewu. 

W gabinecie adwokatów znajdowały się równieź 
tr7.J inne oBoby. Profesor Brum, wygolony, umyty, w 

oczyszczonew ubraaiu, niespokojny jakiś i przejęty ~a-
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ROZDZIAŁ XXIX. 

Szczęśliwe rozwiązanie. 

- Poznałam w nim żywy obraz ojea, ukocha
nego mego siostrzeńca, gdy był w jego wieku. 

Pan Sal'k opowiedział wi bolesną histvryję te
g() biednego 'dziecka, którego dotąd opInki Ivtłłam. 
Sam widok jego byt dla mnie dostatecznym do
wodem i nie potz'zebowatam innych. Mam nadzieję, 

'" że to szczere . opowiadanie pana Sarka będzie i dla są.du 
zupełnie przekonywającem. 

.- Mamy tu w rękach dowody na piśmie-rzekł 
prokuratol', wskazują.c leżące na stole papiery.-Co 
do winnych - ci już nie Żyją. Proces kl-yrninalny 
zatem upadu. JedD9kże musi być przeprowadzone 
śledztwo i sporządzony wywód stowny, zamieszcza
jący opis tych czynó w w całej ich straszliwej grozie, 

aby okryć hańbą pamięć tego, który oatatni-niepra
wnie-nosił tytuł lorda Ulswater. Czy życzycie sobie 

tego? 

Nigdy-zawołała Lady Henryka.-John Car
Dak wielkim był zbrodniarzem, ale nie żyje już dziś. 

Stary petnomocnik ministra zadając to pytanie, 
spoglądał na sta.rą lady. Sark, na. któl'ego wszy
stkich oczy były zwrócone, milczał przez eh wilę. 

- Mógłbym-rzekł w końcu wolno-ścigać g() 
po za grób jeczcze; lec" wiem i przekonany je
stem, że nędznik został już straszliwie ukarany. 
Ludwika nawet,osądziła.by, że odniósł ju~ zasłużoną 
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